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Odpowiedź 
oszczercom. 


Napaści socjalistów na wojsko pol- 
skie. Oszczercy z „Robotnika“ i 
»Naprzodu“. Nie wolno lżyć armji 
gen. Hallera. Odpowiedź oszczercom 


(P) Kiedy Częstoeliowa stała się widow» 
nia nad wyraz przykrych zajść, które po 
tępił cały rozumnie myślący ogół, „Robot- 
nik“ socjalistyczny zamieścił na łamach 
swych napaść na wojsko uwielbiane- 
go przez nas wszystkich gen. Hal- 
lera. 

A kiedy prowokatorzy niemiecko=bolsze- 
wiccy wywołali podobne zajścia w Kra- 
kowie, tamtejszy „Naprzód“, dziennik so 
cjalistyczny p. Daszyńskiego, stale zohy- 
dzającego wojsko polstie, zachował się 
-w sposób, również niezwykle wrogi wzglę 
dem armji gen. Hallera, 

Na szczęście, umieszczony poniżej kom 
promilujący „Naprzód* dokument, jest do- 
skonałą odpowiedzią oszczercom i zara- 
zem stwierdza on, że obóz secjalistycz 
ny, którego wyrazicielem idei jest 


dziennik ten zachowuje się najzu- 


pełniej wroge w stosunku do ar- 
mji narodowej. Zachowanie to pie ró- 
żni się już niczem od zachowania się je- 
dnostek, działających na szkodę Polski, 
Oto odpowiedź na insynuacje socjalistów 
w „Navrzodzieś: 5 — 

„Wyozi:ł Presowy Dowództwa Armii 
Ger. Hallera prosi Szanowną Redakcję o 
wydrukowanie poniższego urzędowego 
komunikatu. 4 

Wydział Prasowy Dowództwa Armji 
Gen. Hallera (II Biuro) z powodu żs= 
mieszczenia w „Naprzodzie* 180. 8, VI. 
wstępnego artykułu p.t. „Pogrom w Kra 
kowie* oświadcza co nestępnje: i 

ledztuo i treść protokułów wojsko- 
wych zgodmie stwierdzają, że pod- 
csas dwudniowych zamieszek w Kra 
kowie w żadnym wypadku żełnie- 
rze armji gen. Hallera nie brali u- 
działu. Niedostateczne giły policji kra- 
kows:jej zmosiły sfery wojskowe do prze 
jęcia inicjatywy wprowadzenia spokoju, ła- 
du w mieście i łagodzenia tłaemów, wy- 
szukając prowokatorskich sprawców zaja 
ścia. 

W ciągu zajścia uwidoczriło się, że 
jedynie dzięki interwencji tak patroli woj 
skowych, z ramienia dowództwa Armii 
wysyłanych, jak i osobistemu wpły. 
wowi gen. Hallera, rozruchy zlikwi 
dowano, wiele winnych cywilnych 
osób aresztowano i postawiono pod 
sąd. 

x Artykuł watepny „Naprzodu“ uważa 
się za tendeneyjnie. a bezpodstawnie 0- 
brórony przeciwko wojsku gen, Hallera, 
aby je zn esławić, 

Czyn tego rodzaju kwalifikuje się ja- 
ko mieobywatelski, prowokujący lud 
ność przeciw wojsku. 

Redskcja „Naprzodu* wiana niesłu- 
szne-i ublizające r gi armii zarzuty 
sprostować lub odwołść. 

Siowa, „Naprzodu“ — „Należy jed- 
nak stwierdzić, że w rabunkach i gwał. 
tach brali także udział żołnierze Holler- 
czycy”, dalej „Stwierdza to sam generał 
Haller w swym rozkazie* są kłam 
stwem i oszczerstwem. 

Słowa wypowiedziane w dawnym roz- 
kazie „Doszły mych uszu skargi ze Stro- 
ny lodneści żydowskiej, że żolnierze pol 
Bcy odnoszą się do niej w sposób, nieod- 


powiadający męstwu ! honorowi żołnierza 


połskiego. * nie stwierdzają 'jeszcze fak- 
tu, a użycie nie na czasie dawuego roze 
kazu generala Hallera, wydanego do żoł- 
Nr. 
zastosowanie go do 
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mamare A KA WZ PRZODU RAY 


wczorajszych wypadków jest co najmniej 
prowokacją i wyzyskaniem go na nieko- 
rzyść armji właśnie w chwili odbywają- 
cych się rokowań pokojowych. 

Oświadczenie powyższe składa Wy- 
dział Prasowy Dow. Arm. ger. Hallera, 
w celu opublikowania go we wszystkich 
dziennikach polskich. 


Wydział Prasowy Dowództwa Armji 
generała Hallera. 


Nowa rewolucja 


LONDYN 11.6 — „,„Times'* donosi z 
Helsinpforsu: 
W Petersburgu wybuchła ogrom- 
na panika. Czerwona gwardia o- 
baliła dawny rząd i ustanowiła no- 
wy. Komisarz ludowy Sinowjew wydał 
odezwę do bolszewików, w której wzywa 
jeb, aby się mieli na baczności nie tylko 
przed burżuazją, ale także przed zamas- 
kowanymi zdrajeami bolszewizmu, Sino- 
wjew oświadczył, że wiele ` kontrrewolu- 
ćjonistów udaje bolszewików, aby tem 
łatwiej obalić rząd bolszewicki, x 


Piątek dnia 13 Czerwca 


Redakcja przyjmuje interesantów codziennie 
od godziny 10—3 po południu, 


Nadesłanych rękoptsów, z wyjątkiem zastrzeżonych, Redakcja nle zwraca. 
Z ŻA REZ „kd RAA AGA AI 


„Cena numeru pojedyńczego 30 fen. 


1919 roku... 


Zamieszczając powyższe oświadczenie 
Dow. armji gen. Hallera, w  „Kurjerze 
Częstech.* uważamy, że żadne sprosto- 
wanie „Naprzodu“ nie meże być do- 
statecznem zadosyćuczynieniem 0- 
brażonej armji i jej wodzowi gen. 
Halierowi i domagamy się peciągnię 
cia oszczerców do najsurowszej od 
powiedzialności. 


w Petersburgu. 
Oficerowie rządu sowieckiego otrzy- 
mali rozkaz zatopienia okrętów u ujścia 
Nwy i zamknięcia wjazdu, na wypadek, 
pdyby flota koałicyjna próbowała ataku. 
Wbrew wiadomości, że Petersburg ma 
być opróżniony, oświadczył on, że u- 
chwalono obronę miasta do ostateczności. 
Bolszewicy petersbursey grożą, że W ra- 
zie wylądowania wojsk koalicji w Peter- 
sburgu, proletarjat zniweczy do szczętu 


burżuazję, która pragnie poddać miasto. 
-Q 


Wypędzenie bolszewików z Odesy. 


LONDYN 11:6 — „Times“ z depeszy 
z Konsłantynopo Ja podaje wiadomość wy- 
magzjącą jeszcze potwierdzenia, że Grigo- 
riew, na czele wojsk, złożonych z chło- 


„pów ukraińskich, odebrał Odessę i wy: 
pędził z niej bolszewików żydowskich, 
którzy ją zupełnie opanowali i odebrał 
sowietom wszystkie ich łupy. 


Smierć 1300 polaków i polek. 


KRAKÓW 126— „Ii. Kur, Codz,“ ào- 
nosi, że za rządów ukraińskich w Koło= 
myi internowanych było 4000 polaków 
i polek, z czego 1300 esób umarło 
na tyfu- plamisty z powodu głodu. 
Baraki na Kossacza—to wieczny pomnik 
hańby i znikczemnienia dziczy hajdamac- 
kiej. Ludzie nadzy, głodni, na zimnie 
'gpali na gołych desksch i umierali bez 
opieki w  nejstraszniejszych warunkach 
Oficerowie rumuńscy, którzy bawią obe- 
enie w Kołemyi, nie chcieli wierzyć wła- 


snym oczom, kiedy zwiedzali te baraki, 
Kazali oni sfotografować chorych i ich 
pomieszozenie, a  fotografje odesłali do 
Bukaresztu, 

Biedaków na Kossaczu żywili polacy 
z Kołomyi, między którymi zasłużyli się 
ks. Wójcik, p: Łopatka, prof, Sliwa, pp. 
Pozańska, Maliszewsza i inne. Dotąd 
żadne pismo nie opisało jeszcze dokład- 
pie historji  kołomyskiej, Gehenna ta 
woła o pomsłę do nieba, 


Niepomyślny zwrot w sprawie polskiej, 


WARSZAWA, 11: czerwca. Korespon= 
dent „Kurjera Warszawskiego“ z Pary- 
ża p. Korab-Kucharski, donosi do dzien- 
nika tego, że w sprawie polskiej nastąpił 
niepoinyślny zwrot. Pisze on: 

Zaznaczyłem już, że Anglja w osobie 
p. Lloyda Georga gwałtownie nagli do. 
ustępstw i układów, a to z dwu powo- 
dów: cesarstwo wielkobrytańsko-indyj- 
skie pragnie jaknajszybszego podpisania 
pokoju i życzy sobie jednocześnie osła- 
bienia mocarstw europejskich. 

Przeciwko tej tendencji. p. Clemenceau 
opierał się dotychczas energicznie i zwy- 
cięsko. Ale, żeby módz wyjść obronną 
ręką z walki przeciwko Wielkiej Brytanji, 
trzeba być człowiekiem bardzo mocnym 


„£ bardzo pewnym siebie. Otóż, niestety, 


od niedawna p. Clemenceau wykazuje 

e znamiona słabości. Jedną z przy- 
czyn tej wielce bolesnej metamorfozy, to 
przedewszystkiam sytuacja wewnętrzna 
we Francji: 

P. Clemenceau powiedział sobie, że 
wytrwa na swym posterunku aż -do za- 
warcia pokoju, tymczasem, z powodu 
zwłoki i nieudolności kongresu, opinja 


publiczna doszła do takiego napięcia, że 
„tygrysiemu'' ministerjum grozi w każ- 


dej chwili obalenie. Od kilku dni miano- - 


Wicie wybuchły w całej Francji strajki. 

W samym Paryżu strajkują tramwaje, 
omnibusy, koleje podziemne, wzelkie ba- 
zary 1 magazyny. Na prowincjt porzucili 
robotę metalurgiści 1 górnicy. 

Powody tych strajków są dwojakie: 
polityczne, gdyż proletarjat ma już do- 
syć czekania na pokój; ekonomiczne, 
gdyż w wymienionych tutaj fachach, mi- 
mo ogromnej drożyżny, nie podniesionę 
zostały nawet o jeden centym, płace. 

Fakty te wywołały, rzecz jasna, ogro- 
mne wzburzenie. Rzec można bez prze- 
sady, że dziesięć dziesiątych Francji na- 
leży dziś do opozycji. 

Rezultat tej sytuacji jest, niestety, ze 


względu na zewnętrzną politykę twpły- 


wy Francji na konferencji, fatalny. 

P. Clemenceau jest opanowany obec- 
nie przez jedną myśl: skończyć jaknaj- 
prędzej rokowania, r gor: pokój, cho- 
ciażby kosztem. pewnych koncesji. Siła, 
udzielająca największego poparcia Pol- 
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CENA OGŁOSZEN. 


Pierwsza strona za wiersz jednoszpaltowy lub jego miejsce 
2.00 fen, druga i trzecia 1.50 'n, 
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Ogłoszenia w tekś .ie przed kroniką i pod telegramami 2 mk 
za wiersz, Nekrologi mk, 1.50 za wiersz, Drobne ogłoszenia 


niemców do wojny 
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sce na* kongresie — francja — przestaje 
być siłą. St 
Pod tym to znakiem odbyło się wczo- 
raj nowe, a smutną wróżbą dla nas bę- 
dące, posiedzenie czterech. "Ta 
Rozważano tam wczoraj kontrpropo- 
zycje niemieckie, a raczej zasadnicze ich 
Poegrały To jest te, które dotyczą Pol- 
SKi. - aS 
P. Lloyd George zabrał głos. pierwszy, 
1 wygłosił mowę, w której powiedział, 
między innemu: JRE 
„Polska nie walczyła po naszej stronie 
nie poświęciła ona nic W tej wojnie. Po- 
winna być rada, co otrzyma. Stanowisko 
zrósztą polaków W tej wojnie nie 
znów ani do bardzo pewnych, ani do 
bardzo przejrzystych. Nie widzę, dlacze- 
go mocarstwa główne miałyby się ociq- 
gać z podpisaniąm pokoju jedynie dla. 
zadośćuczynienia polskim ambicjom te- 
rytorjalnym'". kics 
Jeszcze dziesięć. dnr temu podobna 
prząmowa spotkałaby się ze strony p: 
Clemenceau z (ostrą repliką. Ale, niestety, 
czasy się zmieniły. Nie czas już dziś rzą= 
dow» francuskiemu myśleć o ielkie 
światowej, na daleką przyszłość obliczo= 
nej polityce, trzeba myśleć o najbliższer 
jutrze, o ratowaniu prezydjalnego berła 
I dlatego to p. Clemenceau, zamiast 
miast protestować, zapytał się poprostu: 
U * zatem są pańskie propozy- 


cje? AO 
Zaczęła. się dyskusją i wyłoniła się na- 
stępująca propozycja: 
1) Plebiscyt ña Górnym Slązku, ; 
2) Odcięcie kiiku powiatów pogranicz- 
nych w Prusiech zachodnich. SE 
3) Odstąpienie niceimcom drogi żelazne 
Piła—Chojnice. ps 
4) Poprawki (przed plebiscytem), na 
rzecz niemców, granicy Górnego Ślązka, 
W zupełnej tajemnicy, z poczuciem 
niejako własnej winy, projekt ten zosta 
przekazany specjalnej komisji, do ści 
ślejszego opracowania. Decyzja ta za 
tem jeszcze nie jest ostateczna, wolna 
nam: jeszcze się łudzić nadzieją. Ale mu- 
simy stwierdzić, że tendencja, panująca 
obecnie na konferencji, jest dla interesów. 
polskich niepoimyślna, a jeżelń może. ta 
być dlą nas pociechą, jest ona mepo- 
myślna również dla pięknej, zniszczonę. 
zubożałej, bohaterskiej í zwycięskie 
Francji. 3, 
Oczywiście powody tej właśnie ten- 
dencji tkwią wysoko niejako ponad bie- 
żącą aktuałnością. Historja ujmie to kie- 
dyś w syntetyczną fonmułę i prawdopo- 
dobnie powie, że „rasy anglo- skie 
sprzeciwiły się odrodzeniu wielkiej po- 
tęgi — Polski'*.- PiN E 
Proletarjat polski dowie się ze smut- 
kiem, że jeżeli Polska odrodzi się okr 
jona, bez węgla górno-śląskiego, to po- 
niekąd stanie się to z powodu ruc 
robotniczych we Francji. JE 
Metalurgiści + górnicy, konduktorowie 
i konduktorki kolejek podziemnych i 
tramwajów, sklepowe z Printempe i Ga- 
leries Lafayette czy się domyślacie, pa: 
nowie i panie, że wasze, zresztą słuszne, 
ale groźne i niepokojące manifestacje, 
stają w poprzek odrodzeniu się az 
narodu, że przyczynić się mogą do z 4 
żenia ludu roboczego braterskiego kra- 
ju?! — pyta p. Korab-Kucharsk.« =- — 7 


Przygotowania 


Rai C R 


SUSNOWIEC 126 — „Iskra“ don 
że wszystkie fabryki górnośląskie i huty 
sągura homione. RAN 

Robotnicy pracują w mich na dwi 


FE 


N 84, 


Jedyny gościnny wy» 
stęp znakomitej tra- 
giczki polskiej 


Ceny miejsc od 5 do 14 mk. 


zmiany bez przerwy dzień i noc. 
bliwie czynną jest Huta Królewska. 

Do Zsgłębia wysyłani są maso. 
= . wo szpiedzy ze Sląska, {którzy w 
= porozumieniu z miejscowemi ele. 
=~  mentami komunistycznymi dążą 
do wywołania rozruchów i straj 
ków w Zagłębiu. 

Dzięki temu, że nie sprawdza się na 
stacjach i na kolejach dokumentów, miej- 
sca te aż się roją od podejrzanych 080= 
bistości. 

Detonacje, obecnie słyszane na Sląe 
sku, nie są powodowane wysadzaniem 
gmachów czy kopalni lub zakładów prze. 
mysłowych, lecz pochodzą z prób nowych 
= Substancji wybuchowych do- granatów 
= ręcznych i min, które w obfitości przy- 
_ gotowują niemcy. 


Nie będzie ustępstw kosztem 
Polski. 


- PARYŻ 11.6 — Korespondeat „Daily 
= Mail“ donosi, że Rada czterech usiłuje 
= przyspieszyć ostateczne podpisanie trak. 
_ tatu. Zdaje się, odpowiedź pa kontr- 
= propozycje niemieckie: będzie gotowa naj- 
= później we wtorek. Termin, dany niem- 
= Com do powzięcia decyzji i podpisania 
= lub też odrzucenia traktatu, uie przekro- 
~ czy tygodnia. Pewnem jest już teraz, 
= że sprzymierzeńcy zgodzili się na mą- 
= łe zmiany w szczegółach. lecz dzięki 
= niezachwianemu stanowisku Wilsona i 
| Clemenceau, zasadnicze punkty tra ktatu 
będą w csłości utrzymane, 
~ Upadł też projekt zachęcenia 
_. niemców do podpisania traktatu 
kosztem osłabienia nowopowstałe- 
go państwa polskiego, oddając im 
_ ezęść przyznanych już -Polsce terytor- 
_ jów. 
 Agitacja za ustępstwami 
dla Kiemiec. 


Oso: 


PARYŻ 11.6 — W Paryżu daje się 

_ zauważyć od pewnego czasu, istnienie 
~ pewnych prądów, które dążą do tego, 
= ażely koalicja a specjalnie Francja, po- 
_ czyniły ustępstwa w traktacie pokojo- 
= wym na rzecz Niemiec i umożliwiły im 
` podpisanie tego trak tatu. 
~  _ fe te dążenia i agitacje są bardzo 
-~ poważne, świadczy o tem choćby fakt, że 
Paa poważny dziennik jak „Journal des 
Debats“ poświęcił im osobny artykuł, 
_ które zaczyna się od słów: 

||| „Osobliwsze tend encje objawiają się 
_ w pewnych środowiskach, których stałość 
~ zamiarów politycznych nie jest zasadą 
_ _ przewoćnią. Wzywa się nasz rząd aby 
_" poczynił koncesje na rzecz Niemiec, jako 
_ dowód, że wierzy nowej demokracji nie- 
= mieckiej i aby zniszczyć na przyszłosć 
= wszelkie zarodki wojny odwetowej“, 
= Wspomniany dziennik nazywa te dąż- 
ności „kryminalnym obłędem", 


Ę Madziarzy w obszarze 


> Czaczy. 
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= CIESZYN 12.6—Rutka została zajęta 
_ przez medziarów. t 

_ Zylinę wczoraj wieczoram ewakuowa= 
"mo. Pierwsze ewakuacyjne pociągi ze 
= Słowaczyzny przejechaly dziś przez ks. 
- Cieszyń skie, v 
A = Powyższa wiadomość 


wskazuje, że 

= wojska madziarskie w dalszym ciągu 
-kontynuują swój pochód przez Słowaczy: 
= Znę 1 niezależnie od sukcesów we wscho. 
dniej części obszaru, koło Koszyc i dalej 

na półnor, posunęły się znaczpie naprzód 

także w dolinie Wagi, gdzie zająły Wró- 
~ tki a zagrażają Zylinie tak, że madzia- 


BrT 


-= Tay są już w obszarze Czaczy. 
|... Pelacy obsadzą Spisz 
RA i Orawę. 


= WIEDEŃ 12.6 — „Neue Fr. Presse“ 

_ donosi z Pragi: 

= _ Pisma praskie donoszą z oburzeniem, 
że polacy czynią przygotowania do obsa- 

~ dzenia dwu komitatów w półnoonej Slo- 

- waczyźnie. 

ni Polacy—twierdzą 


sa „Narodni Listy“ — 
3 mówią wprawdzie, 


że chodzi im o obronę 


~ tych komitatów przed madziarami, w 
~ rzeczywistości pragną je polacy dla sie- 


b 
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Piątek dnia 13 Czerwca 1919 roku 


WANY SIEMASZKOWEJ 


Bilety wcześniej do nabycia w cuk, W-go .Dzisłacha, a w dzień przedstawienia w kasie teatru—Początek o g, 8-8ej wieez, 


bie zagarnąć, korzystając z ciężkiego 
chwilowo położenia narodu czeskiego, 


Madziarzy 20 kim. od granicy 
Austrii. 


WIEDEŃ 12.6—Wiadomości » frontu 
bojowego na Słowaczyźnie wywołały tum 
taj silne zaniepokojenie, gdyż w chwili 
obecnej wojska sowietu budapeszteńskie - 
go stoją już w odległości około 20 klm. 
od granicy austrjackiej co w danym ra- 
zie wywołać może w  Austrji silne na- 
stępstwa polityczne. Tem większe nje- 
bezpieczeństwo grozi „polskim obszarom 
u podnóża Tatr, tj, Spiszowi i Orawie. 


Co znaleziono w Wilnie? 


WILNO 126—W cela ukrócenia pa- 
skarstwa i malwersacji z transportami 
żywności, zarządzono dzisiaj rewizję w 
całem mieście, 

Zaraz pierwszego dnia wykryto w 
dzielnicach żydowskich kulomioty, grana- 
ty i dużo karabinów. 

Wykryto też dwa składy mążi, która 
niedużemi partjami przemycana była do 
Rosji. 

Anglja państwem związko- 
wym? 


LONDYN, 11.6 W Izbie gmin 187 gło 
sami przeciwko 34 powzięto rezolucję, 
by utworzyć komisję parlamentarną w 
celu rozpatrzenia wniosku co do powoła: 
nia w ramach zjednoczonego królestwa 
instytucjj prawodawczych dla Anglji, 
Szkocji, Walji i Ixlandji. 


Nowe pochody 


z szubienicami na paskarzy. 


MORAWSKA OSTRAWA, 12.6 W nie 
dzielę odbył się w Morawskiej Ostrawie 
wiec przeciw drożyźnie, przy udziale kil 
kunastu tysięcy osób. Na Wiec zdąża- 
ły pochody z szubienicami na cze- 
le. Szubienice musieli nieść żydzi, 
podejrzavi o paskarstwo. Pośród po» 
chodu niesiono sztandary i tablice z napi 
sami: „Precz z paskarzami!*, „Nie 
damy się więcej okradać!“ „Ostatnie 
ostrzeżenie dla paskarzy!* 

Wiec miał przebieg dosyć burżliwy, 
zwłaszcza gdy poseł sProkesch przystąpił 
do omawiania wypadków na Słowaczyź- 
nie. Odezwały się głosy: „Nie trzeba nas 
tam było na Słowaczyźnie!* Ostatecznie 
wiecownicy rozeszii się w spokoju. Za- 
znaczyć wypada, że mówcy wzywali do 
porządku i przestrzegali przed gwałtem. 
Mimo, że zaproponowano odśpiewanie 
„Gde domow moj?*, zebrani odśpiewali 
„Czerwony sztandar*, 


Pogromy żydów na Ukrainie, 


Na Ukrainie panują wciąż istne orgje 
pogromów. W całym szeregu miast i miej 
owości które ostatnio zwiedzoro, ze stra 
sznem k4 dą okru cieństwem tę- 
pione głównie żydów. W niektórych 
miastach znajdywano 5 de 4000 tru 
pów. Zwłoki kobiet i dzieci pokry- 
wały ulice. 


Co dzień niesie? 
Czyżby Wilhelm miał powrocić 
na łono swego narodu? 


„New-York Temps“ otrzymał od swe- 
go korespondenta w Hadze telegram, ja- 
koby było rzeczą pewną, iż cesarz Wil- 
holm powraca do Niemiec, Osoby z jego 
otoczenia wyjechały już do kraju, ażeby 
tam przygotować resydencję dla zdetro - 
nizowanego cesarza. 

Ząnim przyjdzie potwierdzenie lub za. 
przeczenie tej wiadomości, jest faktem, 
że związek wszechniemiecki ma zamiar 
postawić wzgromadzeniu rarodowem wnio- 
sek o zapreszenie cesarza, aby powrócił 
do Niemiec. 


Oficerowie niemieccy grożą 
Polakom. 


„Kurjer Poznański* donosi; O zamy- 


mec 


KURJER CZĘSTOCHOWSKI — Dnia 18 Czerwca 1919 roku. 
EEE | 


Częstochowa 


slach niemieckich na przypadek gdyby 
Niemcy musieli opuścić Prusy Królew= 
skie, donoszą nam prywatnie: 

W tych dniach odbył się w Gradziąe= 
dzu zjażd ofieerów i dowódców bataljo- 
nów wojsk. niemieckich, na którym po- 
wzięto uchwałę, że „w razie przyznania 
Polsce przez ententę ziem polskich, Prus 
Królewskich, wszyscy oficerowie bez wy: 
jatku opuszczą swoje formacje, zabiera- 
jąc z sobą wszelkie Środki aprowizacyj: 
ne, pozostawiając natomiast na miejscu 
żołnierza ogłodzonego, lecz za to uzbro= 
jonege od stóp do głów*, 


DZIEN POLITYCZNY. 


Wiceminister sprawiedliwości. 


Wiceministrem sprawiedliwości, na 
iniejsce zmarłego niedawno Światopełk- 
Zawadzkiego, mianowany został adwo- 
kat przysięgły Eugenjusz  Smiarowski. 
Nominacja ta jest potwierdzona przez 
najwyższe władze. 

P. Śmiarowski należy do stronnictwa 
Niezawisłości Narodowej i był jednym. 
z najgorętszych aktywistów w począt- 
kach okupacji. 

—(0)— 


Gwałty pruskie 
na Górnym Sląsku, 


Pijawki krzyżackie nie przestają ssać 
krwi ludu polskiego na Śląsku. Mimo- 
wals nasuwa nam. się praus kiedy czy- 
tamy o gwałtach pruskich, r 
na bezbronnej ludności polskiej: czy to 
są ludzie, czy szakale? Czyż tak wygiada 
cywilizacja i kultura germańska, którą 
iemcy chciały przodować Europie? 

Oto garść nowych gwałtów, stwier- 
dzonych przez świadków, przybyłych ze 
Sląska. 

W mieszkaniu ks. kapelana P. 1 Ncz- 
nych innych naszych braci w Lipinach 
odbywają się rewizję prawie codziennie 

otmiimo nieobecności 

rzy jednej takiej rewizji oświadczył do- 
wódzca oddziału „grenzschutzu”', że 
kiedy dostanie w swoje ręce prezesa „So- 
koła“ lipińskiego, naczelnika tegoż i ks. 
kap. P., wtenczas ich wszystkich trzech 
każe ukrzyżować... W ten sposób walczą 
żołnierze, wychowani pod opieką byłego 
„cesarza pokoju''! 

Uczciwy nieprzyjaciel, po polsku mó- 
wiąc, prz cdoódzi zwłaszcza na rewizję. 
w dzień. 
cą do mieszkania naszych braci, — a to 
dlatego, że w nocy łatwiej można się 
przy rewizjach zbogacić.... 

W  Bismarkhucie urządzono w nocy 
z 30 na 31 maja taką rewizję. Przeszuka- 
no całe imieszkanie, nie znaleziono jed- 
nak nic — nawet samego właściciela. 

W Rybnickim motłoch krzyżacki nie 
zna granic brutalności 1 szorstkości 
względem polaków. Chodzi ta dzicz ber- 
lińska („volkswehr'') po wsiach, rabuje 
sklepy, kradnie bieliznę i kosztowności, 
szydzi z chorych i wylęknionych star- 
szych ludzi, a za młodzieżą polską goni 
jak za zwierzyną w lesie, z kulomiotami 
i karabinami. Aresztowaną młodzież pol 


- ską wywożą — jak się dowiadujemy z 


wiarogodnego źródła — do Hundgfaldu 
(Psie pola) za Wrocławiem. 

W. Dziergowicach (w Kozielskim) na- 
uczyciel Penda zamiast dbać o szkołę 1 
starać się o wychowanie wierzonych 
mu dzięci, spisuje protokuły i odgrywa 
rolę wielkiego „pana denuncjanta”, na 
co władze pruskie: oczywiście bardzo 
przychylnym patrzą okiem. Po areszto- 
waniu licznych polaków w powiecie ko- 
zielskim urządzono rewizję na wniosek 
tegoż. nauczyciela i u p. $. w Dziergo- 
wicach, niby to w poszukiwaniu broni; 
pomimo jzednak, iż żołnierze Grenzschu- 
tzu przeszukali całe mieszkanie, bron 
nie znaleziono. Za całą zdobycz „z pola 
chwały” z mieszkania p. S. zabrano mu 
tylko białego orła z czapki wojskowej. 

WZ Nędzy (Raciborskie) odniósł grenz- 
schutz ‘następujące „zwycięstwo'': 

Pewien wiarus nasz, udający się do 


w otoczeniu własnego zespołu 

w 4 aktowej sztuce Scharherera 

tłomaczonej specjalnie dla wy- 
konawożyni roli tytałow ej 


interesowanych. - 


rusak jednak zakrada się no- - 


Teatr „ODEON* 


Djab lica 


Kierownik imprezy Szymon Konarski. 
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pracy, czekał na pociąg w poczekalm 
stacji kolejowej. Jako polak, nosił od 
dłuższego czasu orła białego na czapce. 
Widocznie nie podobało się to tamże 
stacjonowanym żołnierzom — krzyża- 
kom, albowiem 8-iu z nich podeszło do 
robotnika, spokojnie czekającego na po- 
ciąg, wzywając go do usunięcia orła. 
Robotnik naturalnie nie posłuchał, czu- 
Jac w sobie polską krew. Wtedy wpada 
z wielkim krzykiem dowódzca oddziału 
tego, 19-letni podporucznik 1 imachając 
rękami jak szalony, woła do robotnika 
by oddał czapkę. 

= Nie, nie dam czapki — odpowiada 
spokojnie robotnik, — własnością moją 
Ja rozporządzajm. 

AW. jednej chwili — na jednego robot- 
nika polaka — uderzyło 8-miu żołnierzy, 
z podporucznikiem: na, czele, ażeby wy- 
imusić od niego czapkę z orłem białym, 
w której tenże jeździł do pracy! Bito go 
kolbami, szturchano i to w taki sposób, 
że robotnik ów musiał się udać po dwu- 
dniowym areszcie do lekarza do opa- 
trunku. Czapkę podarli żołnierze na dro- 
bne kawałki. Robotnika z braku dowo- 
dów winy musiano po dwuch dniach u- 
wolnić. 

Gadzina krzyżacka nie szanuje kapła- 
nów naszych. Ks. proboszcza Brandysa 
w. Dziergowicach zaszczycono także re- 
wizją grenzschutzu. Świadkowie jej od- 
nieśl wrażenie, że prusakom nie chodzi- 
ło tyle o znalezienie broni, o której prze- 
cież z góry wiedzieli, że jej tam nie ma 
— ile o zniszczenie mieszkania ks. pro- 
boszcza. Albowiem rozkopano całe mie- 
szkanie, kanapy rozebrano, przejrzano 
kasę, w której się mieszczą pieniądze ko- 
ścielne, bagnetami dżgano po suficie — 
a w końcu, pómimo protestu księdza 
proboszcza i kucharki, rozbito śpiżarnię 
i zabrano z niej „zapasy“ żywności: | 
funt masła, 7 jajek, parę tuntów kawy, 
1 funt kiełbasy — i nawet lusterko rę- 
czne! j 

Słów nam brak, ażeby to wszystko w 
należyty sposób napiętnować. Z taktów 
powyższych widzimy, z jakich band zbó- 
jeckich, z młodymi hersztami na czele, 
składa się tak nazwany „grenzschutz”, 
doprowadzający stępowaniem swym 
lud polsk: na G. Śląsku do ostateczności. 

ie dziw, że wobec takich szykan i bar- 
barzyństw ze strony władz pruskich, lu- 
dność polska niecierp'iwie oczeku je dnia, 
w którym, wojska polskie wybawią ją z 
rąk potomków — złodziei Fryców, Bis- 
marków i Hohenzollernów. 


a A W 


Lakupy polskie we Francji. 


Jak donosi paryski korespondent 
„zasu“ komisja wydelegowana przez 
ministerstwo spraw wojskowych w War- 
szawie do zakupu towarów dla Polski, 
w której skład wchodzą jenerał Jan Ro- 
mer, jako przewodniczący, p. dr. Wie= 
niawski, jąko reprezentant ministerstwa 
skarbu, p. dr. Benis, jako rsprezentant 
ministerstwa spraw zagranicznych, uzy- 
skała kredyty i dokonała jaż calego sze= 
regu traozakcji na warunkach nadzwy: 
zaj dl Polski korzystnych. 

Ze składów amerykańskich we Fran- 
cji, które przedstawiają wartość 9 miljar- 
dów franków w towarach, zakupieno joż 
dla Polski: 100 lokomotyw--2000 wago- 
nówĘ(węglarek)—9000 automobili—15100 
koni—50000 par uprzęży — 80000 tona 
ówaa—150000 jardów sukna — 2,009,000 
funtów mydła — 380000 tonn kon-erwów 
100,000,000 tona papierosów — 120 000 
koców. 

Zakupiono towarów za przeszło milm 
jazd marek, których część jaż jest w 
drodze. W najbliższej przyszłości przez 
odpowiednią akcję bankową można uzy- 
skać obrót towarowy kolosalny, nietylko 
w fabrykatach, lecz i w produktach su- 
rowych na tych samych korzystuych kre- 
dytowych warunkach. 


Składajcie ofiary -~ | 


na Czerwony Krzyż. 
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Różne nowiny. 


— „Petit Parisien'* utrzymuje, że 
odpowiedź na kontrpropozycje niemieckie 
nie zostanie Niemcom doręczona przed 
Piątkiem. 

— „Chicago Tribune“ pi ze, że pod- 
pisanie traktatu  pokejowego  /nastąpi 
prawdopodobnie 16 go bm. poczem Wil- 
son uda się nieswłocznie do Ameryki. 

— Powrót Wilsona do Stanów Z'e- 
dnoczonych oczekiwany jest w ciągu 
dwóch tygodni. 


Kupuje wszelkie książki dla 
młodziey i dziatwy. Wiado- 
mość Hościuszki Il. 


KRONIKA. 


Od Wydawnictwa, 


` Z dniem 11 czerwca'r.b. Admini- 
stracja „Kurjera Częstochowskiego", 
mieszcząca się dotychczas w sklepie 
domu nr4ll przy ul. Kościuszki zo 
stała przeniesioną do domu w Alei 
II nr. 41 (w bramie na parterze na 


prawo.) > 
W nowym lokalu przyjmowane 


są ogłoszenia, prenumerata, ofiary, 


i odbywa się s, rzedaż Kuriera. 


Gospoda dla żołnierzy. > 

Gorące apele o stworzenie Gospody 
dla źołnierzy w naszem mieście, wyraża- 
ne na ostatnim zjeździe organizacji 
kobiecych w Częstochowie, znalazły swoje 
urzeczywistnenie na ostatnich pos edze- 
nach „Białego Krzyża”, który podjął się 
akcji stworzenia  gcspcày żołnierskiej 
w śródmieściu. 

Do wprcwadzenia w czyn tego pro- 
jektu delegowano pp. Charłampowiczową 
iS. Pisarzewską. 


Zebranie akademiczek | 

Zarząd Koła akademiczek zawiadamia 
koleżanki, że zebranie ogólne odbędzie 
się w dniu 14 b. m. w sobotę o godz. 7 
Wiecz. u koleż. Szelestówny, Huberiow= 
ska 4, 

Uprasza się koleżanki |o vregulowa- 
nie należnych składek. 


Z ;,Sokołać'. : 

Zarząd T wa Gimnastycznego „Sokół 
zaprzsza wszystkich członków T-wa ho- 
norowych i czynnych do sali Straży Ognio- 
wej w Częstochowie przy ul. Strażackiej 
Nr 28, w niedzielę d. 15 czerwca r. b. 
oł, dla wysłuchania okól- 
nika Zarządu ckręgowego w sprawie bar- 
dzo ważnej. 


Odezwa do społeczeństwaj 

Żołnierz nasz, walczący we wschodnie, 
Galicji. saszczytnie spełnił swój obowią- 
zek. Rezultat jego wysików ma wieko 
pomue znaczenie dla państwowego i mili- 
tarnego stanewiska Polski. W ca'em spo- 
łeczeństwie najżywszą cieszy się sym- 
patją. Nie zapominejmy o jego potrze= 
bach. Dowództwa raspskajsją potrzeby 
materjalne, perce spułeczeństwa koniecz- 
pa w sskresie kulturalnego życia żcłuie- 
rzy. Dia tworzących się za f ontem go- 
spód i tzytelń żołnierskich potrzeba ksią- 
żek i czasopism. Wszystkie of ary upra- 
sza się składać w dowództwach miejsco, 
wych z przeznaczeniem dla grujy gen 


Iwaszkiewicza. 


„Biały Krzyż“ i „Patronat“ 
w Częstochowie. 


(w. k.) Podnosiliśmy swego czasu na 
łamach naszego pisma konieczność u- 
zgadniania 1 łączenia się z sobą insty- 
tucji i organizacji o pokrewnych celach 


1 wspólnam podłożu -itleowem. Zrozu- 


miała to Liga Kobiet pogotowia wojen- 


_ nego i połączyła się z Białym Krzyżem, 


tworząc w ten sposób jedną organizację 


pomocy żołnierzowi połskiemu. Niema 
atol jeszcze połączenia między „Białym 


rzyżem' a Patronatem nad rekrutem 
polskim. Na czem jest oparte to niesko- 
ordynowanie się dwu placówek o tej sa- 


mej tendencji nie możemy całkowicie do- 


ciec. Przypuszczać należy, że działają tu- 


_ taj może przyczyny natury pewnych am- 


icji społecznych © małego niezrozumie- 
nia powagi i owecności wspólnej pracy. 
B. prezes „Białego Krzyża'* w Często- 
chowie p. Goczałkowski, zwrócił się z 


2 tą sprawą do ppułk. Czajewskiego. 


_ kierownika Patronatu, proponując połą- 
 <zenie się i złanie tych dwu organizacji, 
tak by Patronat stał się jedną z sekcji . 


„Białego Krzyża”. Na to odpowiedział 
Patronat odmownie, uzasadniając swoje 
stanowisko tem, że przy zwiększeniu za- 
kresu ` działalnośc Patronatu- „Biały, 
Krzyż“, tem samem będzie musiał ogra- 
niczyć się zaledwie do wysyłania paczek 
z podarunkami na front, że tylko w mia- 
rę otrzymania nakazu z góry mogłoby, 
nastąpić połączenie. 

Opinja p. podpułk. Czajewskiego zo- 
stała przesłana do Inspektora General- 
nego „Białego Krzyża! na Okręg Kie- 
lecki, Radomski « Piotrkowski, p. Hussa- 
rzewskiego w Kielcach, ten zaś chcąc o- 
kreślonego zdania dowództwa wojskowe- 
go zaimterpelował dowódcę okręgu gene- 
ralnego kieleckiego generała Olszew- 
skiego, który w ten sposób rozstrzyga 
powyższą sprawę w swoim liście do 
„Białego Krzyża“: „Zdanie podpułkow- 
nika Czajewskiego, że list jego jest ofi- 
cjalnym wyrazem opinji władz wojsko- 
wych w kwestji niemożliwości połączenia 
Patronatu z „Białym Krzyżem‘, nie 
wign na czem jest oparte. Podpułk. myl: 
się, sądząc, że zadaniem „Białego Krzy- 
ża“ jest opieka nad żołnierzem przewa- 
żnie na śroncie, przeciwnie zadanie B. K. 
jest opieką nad żołnierzem przeważnie 
poza frontem, na froncie zaś opiekę roz- 
ciąga „Czerwony Krzyż“. 

Połączenie się Patronatu z „Białym 
Krzyżem'' jest, podług mego zdania bar- 
dzo pożądane. Patronat w takim razie 
tworzy jedną z sekcji „Białego Krzyża”, 
jak to ma miejsce w kieleckiem kole „Bia- 
łego Krzyża”. (podpisał — Generał Ol- 
szewski). 

Uważamy, że wobec powyższej kores- 
pondencji i wyrazu opinji dowództwa, 
a także i (miejscowego społeczeństwa, 
dokona się zlanie tych dwu sympatycz- 
nych instytucji, co jeszcze bardziej skon- 
soliduje pracę nad żołnierzem, polskim, 
który szczególniej w tej chwilu potrzebu- 
je dla siebie wytężonej opieki materjalnej 
1 moralnej. Niech idą na bok wszelkie 
ambicje i partykularyzmy, a:zatryumtuje 
idea zgodności i harmonji w pracy spo- 
łecznej w Częstochowie. 

Obie organizacje wykazały już: tyle 
szlachetnych poczynań, że przypuszczać 
należy, iż połączone, stworzą silną or- 
ganizację pomocy żołnierzowi. 


Komitet uroczystości Boże» 
go Ciała. 

Po rez pierwszy w wolnej Polsce bę- 
dziemy obchodzić uroczystość Bożego 
Ciała, która zawsze była w Ojczyźnie 
naszej święconą niezwykle solennie, W tym 
celu utworzony został w Częstochowie 
komitet obchodu, który zwołuje na dzień 
dzisiejszy o godz. T i pół wieczorem do 
sali Stow. Rzem. Przem. (Aleja 1-9) ze- 
branie przedstawicieli instytucji państwo» 
wych, stowarzyszeń, korporacji i t. d. dla 
omówienia programu uroczystości, Komi: 
tet organizacyjny zwraca się za pośre= 
dnictwem  „Kurjera* do wymienionych 
instytucji, które z jakichkolwiekbądź po- 
wodów mogły nie otrzymać zaproszenia, 
aby zechciały dziś w piątek delegować 
na zebranie swych przedstawicieli, 


Występ W. Siemaszkowej. 

Dziś, w piątek 18 bm. w sali teatru 
„Odeon wystąpi znakomita tragiezka 
polska W. Siemaszkowa w sztuce $:hen- 
herera „Djablica*, 

Artystka wystąpi w otoczeniu o ła- 
snego zespołu artystów scen krakowskich 
i |]wowskich. Przypuszczać należy, że 
występ gwiazdy dramatu ' polskiego ścią- 
gnie do „Odeonu* liczną publiczność, 


Zebranie nauczycielstwa. 

Zebranie Związku zawodowego nall- 
czycieli polskich szkół średnich, zapo- 
wiedziane na piątek, z przyczyn nieza- 
leżnych cd Zarządu, odbędzie się w so 
botę 14 b. m. o godz, 8 wiecz. w lokalu 
gimnazjum Tow. Opieki Szkolnej, Ko- 
ściuszki 21. 


O pożyczki dla rzemieśl- 
ników, 

W środę, w lokalu Stow. Rzem. Prze- 
mysł., odbyło aię zebranie rzemieślników 
w celu wybrania 10=iu osób do komisji 
finansowej w sprawie pożyczek, które 
udzi:lane będą rzemieślnikom często» 
chowskim przez Ministerstwo przemysłu 
i handlu. 

Obradom  przewodniezył p. Więcław - 
ski. Do komisji powołano przedstawicieli 
różnych branż. Wyrory odbyły się przez 
tajne głosowanie i po obliczeniu najwię- 
kszą ilość głosów otrzymali pp.: Pie- 
chocki, Kiser, Braksator, Węcławski, 
Dżwigalski, Bajdecki, Plncik, Grot, A. 
Swieży, Kuźciarski, B. Kopydłowski, 
Szmułka, C'urzyński i Caban. 

Wymienione powyżej osoby reprezęn- 
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tują branże: metalową, skórzaną, drze- 
wną, włóknistą i inne, 


Osobiste. 

Bawił w Częstochówie inż. Rażniew= 
ski, naczelnik okręgowy „Sokola“ w Za= 
głębiu, do którego należą i sokoli często- 
chowscy. 


Olbrzymi pożar. 


Tysiączne straty. — Dzielni straża- 
cy i Halle'czycy. — Uniknięcie wy- 
buchu. 


We środę około godz, 4*ej pop.-miesz 
kańcy domów ul. Kościuszki i Piotrow- 
siej zauważyli olbrzymie kłęby dymu, 
wydobywające się z magazynów kolejo: 
wych przy przejeździe, 

Widząc to pierwszy przybył do poża: 
ru topornik straży p. Wacław Siudak, a 
następnie naczelnik oddziału p, Lewando- 
wski, poczem zaalarmowano Straż, której 
pogotowie przybyło również niebawem i 
rozpoczęło akcję ratunkową. 

Jak się okazało ogień wybuchł w ma 
gazynach kolejowych, mieszczących zapa- 
H żywności i paszy wojsk generała Hal- 
era. 


Płomień szerzył się z olbrzymią szyb. 


kością, obejmując gmach magazynu, z któ 
rego z trudem zdołano wynieść nieco kon 
serw i ryżu. í 
Do pożaru przybyły też straże ognio- 
we z Rakowa i QCzęstochowianki i od- 
dział Hallerczyków z marzędziami ratun- 
kowemi. W czasie pożaru uległ obraże: 
niom cielesnym 1 strażak i 4 osoby cy- 
wilne. Straty są tysiączne. Zaznaczyć na- 


leży, że tylko dzięki wyjątkowej energii - 


Straży ogniowych i dzielnej pomocy Ha 
lerczyków zdołano uniknąć wybuchu amu 
nieji, złożonej w wagonach poblizkich. 

Straż częstochowska przybyła do po- 
żaru w liczbie 80 ludzi wraz ze sztabem 
z kom. E, Briihlem na czele. 


Kurs sanitarny dla harce» 
rzy, 

W celu uświadomiesia młodzieży har- 
cerskiej w zakresie ratownictwa w nag- 
łych wypadkach i pomocy Sanitaroej w 
razie potrzeby przy szpitalach, Iuspekto- 
rat Okręgowy Związku Harcerstwa pol- 
skiego w Częstochowie urząaza tyz)dnio 
wy kurs sanitarny dla drużyn harcer- 
skich. 

Pragnący uczęszczać na ten kurs po- 
winni się zapisać u swoich drużynowych. 

Kurs sanitarny rozpocznie się I6 bm. 
w poniedziałek i trwać będzie do niedzie 
li codziennie od g, 3—6 wiecz. 

Wykładać bęją lekarze wojskowi i 
miejscowi, w lokalu Kino-taatru szkolne- 
go. . — Kurs bezpłatuy. 

Program kursu zapowiada: Pojęcie o 
zakażeniu wogóle i zakażeniu ranek w 
szczególności. Pojęcie o aseptyce 1 anty- 
pe. Przygotowanie się opatrujące- 
go do zrobienia opatrunku. Przeniesienie 
i ułożenie rannego. Pierwszy opatrunek 
rany, złamania, zatrzymanie krwotoku z 
rany. Pierwsza pomoc, jaką udzielić na- 
leży oparzonemu, utopionemu, porażone- 
mu prądem elektr., słońcem, piorunem, 
uduszonemu i zagorzałemu. Jak u- 
strzedz się od chorób zakaźnych wogó- 
łe, a w szczególe: tyfusu  plamistego, 
brzusznego, cholery, dezynterji czyli 
czerwonki, tężca, różnych: odry, dyfte- 
rytu, i szkarlatyny. 

Podając powyższe, zachęcam druhów - 
harcerzy, ażeby skorzystali z nadarzająm 
cej się okazji i zapisywali się chętnie na 
Kurs sanitarny, który da im pojęcie, jak 
ratować bliźniego w nagłym wypadku i 
jak się opiekować chorymi i rapnymi. 
Będzie to jednym z dobrych uczynków, do 
jakich jesteście obowiązani. 

Iospektor Okręg. Związku 
Harcerstwa Polskiego 


Ks. W. Kneblewskt, 


Dzielny strażak. 

Straż ogniowa częstochowska już od- 
dawna znaną jest ze swej sprawności 1 
dzielności jej członków. Mieliśmy już te- 
go miejednokrotnie dowody, a przek?na= 
liśmy się o tem raz jeszcze podczas śro- 
dowego pożaru składów kolejowych. Uto 
p. Waclaw Siudak, topornik straży, któ- 
ry pierwszy przybył do pożaru, chcąc 
umiejscowić ogień, 
budynku wysokości piętrowej, i nie zwa- 
żając na grożące mu niebezpieczeńst. o, 
znajdował się tam aż do chwili, kedy 
płomienie i dym uniemożliwiły mu wszel- 
ką działalność. Nie mogąc wydostać sę 
z ogarniających go coraa bardziej pło- 
mieni, dzielny strażak skoczył z piętro- 
wej wysokości i upadł tak nieszczęśli- 


wie, że uległ niezwykle bolesnemu pora- ` 


nienia głowy i zalany został krwią, 


*czony, z wystawą prac uczniowskich. 


znalazł się na dachu > 


ociekającą z odniesionych ran. 
opatrzył felczer p. Tajchner. 

Panu Wacławowi Siudakowi należą 
się słowa uznania za jego dzielność, ja- 
ko jednostce, która bezinteresownie służy 
społeczeństwu i nie waha się narazić ży- 
cia własnego dla obrony mienia w tym 
wypadku żołnierza polskiego. 


ile podpisano pożyczki. 

Nabyto 6 pro. Obl. Skarbu Pol- 
skiego w Banku Handlowym w Warszawie 
oddziel» w Częstochowie w d. 11 | 6 r.b. 
6 osób miejsce, na rb. 4,600, mk. 2500, 
kor. 1100, oraz 4 osob zamiejscowych na 
rb. 10,800, mk. —.—,, kor. 500, ` 


Zakończenie roku szkolne- 


o. 
s środę dnia 14 b. m. odbędzie się 
uroczyste zakończenie roku szkolnego w 
8-ijmiu klasowem gimnazjum Wi. Chrza- 
nowskiej. O poe 10-tej na Jasnej Górze 
odprawione będzie nabożeństwo, a p 
nabożeństwie odbędzie się popis ą- 


R :nnego 


"AZ 
SE 


Egzaminy dojrzałości. 

Od poniedzlałka przyszłego tygodnia 
rozpoczną się prawdopodobnie ustne 
egzaminy maturalne w szkołach średnich 
męskich i źeńskich. 


Wykrycie potajemnej go- 
rzelni. 

Policja komunalna powiatu często.> 
chowskiego wykryła potejemną gorzelnię 
u Józefa Sitka w Rakowie. Skontiskowa- 
no kilka butelek gotowego spirytusu 
Aparat obłożono aresztem. 


—0— ZAS Si 


Listy do Redakcji. 
Słuszny protest. 


Szasowny Panie Rədaktorze! 


Popieważ dochodzą nas wieści, że 
przebywający w naszym mieście oficero= 
wie otrzymują kwatery przeważnie 
u rodzin żydowskich, niniejszem 
protesiujemy przeciw stronniczemu 
wyznaczaciu kwater i zapytujemy Ma- 
gistrat dlaczego nie zwrócił się w tej 
sprawie do polskiego społeczeństwa, 4któ- 
reby chętnie ofia rowało swą gościnę dla 
tak miłych nam przybyszów 

Liczne rodziny polsk'e przygo- - 
towały już odpowiednie mieszka” 
nia, w ce'u ofiarowania bezintere- 
sownej gościny naszym obrońcom, 
lecz, niestety, napróżno, gdyż wszyscy 
oticerowie byli odsyłani do rodzia żydow= 
skich. 


z poważaniem 
Zrzeszenie ;kobiet. 


Częstochowa 1216—19, 


Cygańska, Z. Wasilewska, K. Ga: 
wędzka, Z. Dobińska, H. Podgórska, W. 
Gmachowska, W. Pękosławska, J. Oczko, 
S. Barylska, St, Nowakowa, Witeszcza- 
kowa, A. Wilkoszewska, W. Karwowska, 
Niekraszowa, F. Ryslik Jabłońska, Biał- 
kowska, Pleskaczyńska, M. Słowikowska, 
Kotarska, Ligęzówna, Siewiczowa, Dobie- 
cka, Danielakowa, Troczyńska, Piasecka, 
Gedrojć, Kalińskie. 


` 


. == 


P. S. Adresy mieszkań dla wojsko» 


wych składać należy i otrzym:ć już 
można w sklepie p. f. „Janina“ II Aleja 
nr. 87. < 


ODEZWA. 


Powołując się na odezwę moją z dnia. 
14 kwietnia r. b. powtórnie wzywam 
wszystkich obywateli miasta Częstochowy 
którzy zalegają w opłacie podatków 
miejskich o uregulowanie należności w. 
ciągu doi ośmiu. i 

Wszyscy Obywatele, uchylający się 
od spełnienia swych obowiązków płatni« 
czych, uważani będą za opornych j nara 
żą się na najostrzejsze środki egzekucyj- 
ne bez względu na wysokość  zaległej 
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sumy. 
Częstochowa, dnia 11 czerwca 1019 r. 
PREZYDENT i ; 
Bandtkie Stężyński © 


man arsan Koda dk owu eela imac oda 


żwi zki Czapek i Kapeluszy, Ro- 


botników Krawieckich i Korepetytorów, a 
szone są o przysłanie delegatów do biųra 
Inspektora Pracy, Aleja ll 35. ARCZI 


t 


Nr. 84. 


Zbieranie roślin leczniczych 
w czerwcu. 

Oddział hodowli roślin leczniczych mi- 
= misterstwa zdrowia publicznego informuje 
Š z8 pośrednictwem „Kurjera“, że w mie- 

siącu czerwcu zbierać można następujące 

dziko rosnące rośliny lecznicze: 1) Ziela, 

t.j. całą kwitnącą naadziemną część ro- 

sliny: bratków, centurji, piołunu; 2) liście: 

bóbrku trójlistnego, mącznicy lekarskiej, 
' podbiału, ślazu dzikiego, oras z roślin 
= stancwiących surogaty herbaty, jak me- 
lina, jeżyna i poziomka, kwiaty bzu czar: 
nego, dziewanny podobnej, lipy, pomor- 
nika, rumianku. 

Nie wymieniamy roślin trujących, któ- 
rych zbieranie i suszenie wymaga szcze- 
gólnyeh ostrożności i odbywać się pos 
winno tylko pod kierownictwem fachowo 
przygotowanych osób. 

Zbierać należy tylko w czas zupełnie 
suchy, najlepiej w słonecaną pogodę po 
obeschaięciu rosy. 

Zebrane czysto rośliny należy szybko 
suszyć w przewiewnem miejscu, nie na* 
= słeńcu i nie w temperaturze podwyższo- 

nej, przy suszeniu często. zebrane zioła 

mieszać i odwracać, aby się nie zagrzały 

lub nie zapleśniały. Szczególnie starannie 
należy postępować z kwiatami, które tyl- 
= ko przy bardzo szybkiem suszeniu nie 
tracą właściwej |barwy i pięknego wy- 
glądu, który decyduje o cenie, 


i Sz o aj i 
Życie kraju. 


Napad żydów ma wieśniaków ko 
ło Michałowic. 

Dnia © bm. jechało furą z Krakowa 
dwóch żydów Simcha Pinczowski i Mor- 
tko Rotgelber, przez przysiołek koło Mi- 
"cha owie. Z za chaty wybiegli gospoda- 
rze Michał i Jan Grechowski, goniąc psa 
wściekłego. Gdy Girochowscy powracali 
de domu, z wozu strzelił do nich z ka- 
~ rabinu Simcha Pinczowski, podczas cze- 
go Rotgelber podciął konie i popędzili 
drogą- przez las, oddając do goniących 
ich wieśniaków kilka strzałów karabino» 
wych. Świadkiem tego zżjścia są Michał 
Herian i Jan K: pść. 


Z Łódzki go przemysłu. 
Dowiadujemy się ze źródła wiarogod- 
nego, iż niebawem, prawdopodobnie w 
ciągu tego miesiąca, zostanie urachomio- 
ba większa część fabryk w Lodzi. Prze- 
mysł Łódzki, który w ciągu ostatnich lat 
wojny ucierpiał wiele i pogrążył setki re 
dzin robotniczych w stan pożałowania go 
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ulica Panny Marji. Nr, 19. 
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Program 


od czwartku 12 do niedzieli 


| muzyka: 
dyrekcją pana 


Jerzego Bursika 
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A -Cz ęstochowa, Aleja 
Nr, 20 


E “andy Krakovska k 40, 

a Telefony b iura 1 
składu 187 
POSEŁ cóz) 
ANERIAN E FEE i, 
|] ===" e kto r 
 Bztefan Pur-Ski: 
choroby skórne i weneryczne 
|. w Przyjmuje od8—Hr.iod3- 7 veez, 
Mes ul. Kilińsk'et © M 5 B 
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af A. Gmachowski. 


15 czerwca 


Oktet Artystyczny pod 


NN ZNA 


Dom Handiowy Dział l — Artykuly 
zwyczejna i czniolrwała, 
szbtestowy, 
belki żelszne, cdlewy 'sariterre J twdov 'ane, sedesy drewniane, 
odiewy do centrslnego ogrzewania, jury, kamień, 
sząber, okucia budowlane. 


Artykuły techniczne: oleje mineralne, 
żelazo, gwoździe, łopaty, widiy, śruby, mńtry, liny druciane, odlewy 
lano-hute, taczki żelazne, wagi, "rędrie Johna, frmatura, 


R 
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dny, dzięki inicjatywie wybitnej osobistoś 
ci naszego rządu wskrześnie i do życia 
powoła szeroki ogół robotniczy, 

Takie postawienie rzeczy uważamy za 
najśmiestelniejszy cios wymierzony w 
pierś Molocha bolszewizm. 


Napady na pociągi. 

Od dłuższego czasu powtarzają. się 
napady na. pociąg! towarowe w Galicji. 
Bandyci, uzbrojeni w broń palną, ostrze- 
liwują konduktórów kolejowych i doda 
ne konwoje ruchomej straży kolejowej., 
a otworzywszy drzwr wagonów, wyrzu- 
cają rozmaite przesyłki, ukrywaj: ąc je w 
sasiednich domach lub okolicznych fa- 
sach. 

Wi nocy z ubiegłej soboty na niedzielę 
dokonano właśnie takiego napadu næ 
pociąg pospieszno towarowy, wiozący 
przesyłki wysoko wartościowe. Między 
stącjami Podłęże i Kłaj na terenie gminy 
'Podborze rzucili się złodzieje na wozy 
ładowane mąką amerykańską i konden- 
sowanem mlekiem, a po ukręceniu kłó- 
dek i wysadzeniu drzwi wagonów z ną- 
sąd zaczęli wyrzucać worki i skrzynki 
na ziemię. 


Nieudany „interes'* paskarzy tytonio- 
wych. 

W tych dniach udało się wyśledzić 
ruchomej Straży kolejowej, że z Wiednia 
nadeszły koleją do Krakowa dwie skrzy- 
nie papierosów, deklarowane jako pa- 
pier. Paskarze krakowscy zapłaciit za te 
papierosy 50 tysięcy koron! Sprzedają- 
cym był pewien gość z hotelu francus= 
kiego, który zimiarkowawszy, że władze 
wpadły na trop papierosów, ulótnił stę 
co tchu z Krakowa. 

Papierosami zaopiekowała się dyrek- 
cja okręgu skarbowego. 


Zastój na czarnej giełdzie. 

W. warszawskich kołach czarnej gieł- 
dy panuje silna depresja, obroty spadły 
do minimum. Paskarskie ceny cukru 1 
herbaty odstraszają kupców, którzy po- 
nadto boją się wysokich kar za liehwę. 
Ustały obecnie miljonowe zarobki War- 
szawskich lichwiarzy płynące z operacji 

>» pieprzem. 


Olbrzymie łupy w Taraopolu. 

Z Tarnopola donoszą, że na linji ko- 
lejowej Złoczów—Tarnopołt i do Pod- 
wołczysk w ręce wojsk polskich wpadła 
olbrzymia zdobycz po bezładnej uciecz- 
ce ukraińców. Zdobyczy tej niepodobna 
było dotąd obliczyć. Obejmuje ona całe 
pociągy kolejowe, warsztaty automobio- 
we oraz materjały sanitarne. Brak w nim 


poj 


"Sensacja chwili! 


'arlotte Corday” 


Dramat w Geir aktach oitwaczniacy calą grozę terroru Rewolucji Francuskiej z polskimi artystami 


NIA MARĄ 
Wiktorem Biegańskim 


w, dyrektora ork w Zakopane. 
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budoówlere: vapi o, cement, cegła 
Jłyiy Dekarskie, cachówki, papa, 
karbolineum, posadzki terakotowe, 


budowany, eme 


wciągi, dźwigi 


azbet, guma 


Asekum acje, cdf ognia, nieszczęśliwych wypadków i t,p 


Seasann PIE, 
Doktór medycyny 


N. RNEUFELDÓWNA 


Choroby dziecinne i węwnętrzne 
przyjmuje od 31/, do 57/4 jo poł 
I Aleja Nr. 10 ! piętro. 


WIJE ROSS Ź 


jedynie lekarstw. „Gros“ tych spia 
wojennych stanowi znaczny zapas „r 
dium“, którego wartość obliczono na 56 
miljonów koron, Oraz znaczna ilość apa- 
ratów., Roentgenowskich. 


Pielgrzymka bosych. 

Wielka pielgrzymka bosych do Kra- 
kowa wybiera się z powiatu brzeskiego 
z_ petycją do Biura skórniczego w Kra- 
kowie o przydział skóry na obuwie, dla 
pozbawionej butów OBCE: 


Różne wieści. 
Artysika oficerem marynarki. 


Znana amerykańska antystka kinema= 
tograficzna Margueritte Clarke, wstąpiła 
do marynarki do służby wojskowej. 

Mi:ła ona tak wielkie zamiłowanie 
do marynarki, że w krótkim  rzasie zło” 
żyła egzamin oficerski i to nietylko teo- 
retyczny. ale także i praktyczny. Człon 
kowie komisji byli zachwyceni z jaką 
zwinnością spełniała wszystkie praktyczne 
zadania. 

Miss Olerke powierzono naukę rekru- 
tów, a co naiwaźniejsze, że za przykła- 
dem miss Clarke poszły i inne amery- 
kanki. Pięknością młodej instruktorki 
ciesza się także rekrnci, którym ona 
przewodzi, a inni shętnie eheą się do- 
stać pod władzę tego ostrego oficera, 


Los cesarzowej. 

Ekscesarzową niemiecką odwiedziła 
niedawno  guwernantka amerykańska 
imiss Tarkington. Według jej słów tru- 
dno ją poznać, tak postarzała. Cesa- 
rzowa mówi, że życie dla niej jest stra- 
szne. Otrzymuje setki listów anonimo- 
wych, które fj zapowiadają, że dni jej 
są: policzone. Niedawno chciano ją o- 
truć. W snach widzi carową rosyjską 2 
wierzy, że czeka ją podobny los. 


Najświeższy komunikat. 


Walki z bolszewikami 
w Galicji. 


WARSZAWA, 12 | 6. Najświeższy ko- 
munikat sztabu generalnego z dnia 1t-go 
Czerwca, 

Front Galicyjsko- Wołyński: 

W Galicji Wschodniej silne ataki bol 
szewiekie na nasze pozycje na południe 
od Radziwiłłowa odparto 7e stratami dla 
nieprzyjaciela, pozatem ważniejszych zmian 
nie było, 


w rolach głównych. 


Bufet cukierniczy na miejscu | FOMIMO nadzwyczaj Kosztownej dzierżawy obrazu ceny miejsc niepodwyższone 


MAJĄTEK 


ziemski 7 wiorst od stacji, przestrzeni 7 włók 
budynki w dobrym stanie do sprzedania. 
Wi:domość w Biurze Meljoracji się FSE 
dE A acz ul. Dojazd NE Sam Nr. 


RE A TEE T a medycyny i 


Edwin PETRYKAT 


b. lekarz kliniki Prot. Lasssra 
Choroby skórne, wensryszne i moczopłolowe 
przyjmuje od 10- 1 1 3—6 godz, wiecz, 
w Gzęstocgowie ul, Szkolna 6, I ję wonna Sadlotwa G, piętno: l] 


A Wła środe « przeciw PAT 
mowi i t, p. bółom 
Expeller Częstochowski 
z wieżą Jasnogórską 


, wyiobu aptek rza A, Włosińskiego 
żądać wszędzie. 


4 


Odbito w drukarni „Udziałowej” 


9 


Na Wołyniu oddziały nasze zajęły po 
mownie Molczyce nad Styrem, wypiera- 
jąc bolszewików poza rzekę, 


w zasłępstwie szefa sztabu gen. 
Haller, pułk. 


Ostatnie telegramy. 
(tel. wł. „Kur. Częstoch.") > 


Zaprzeczenie. 


WARSZAWA, 126 Zə sfar wojsko: 
wych donoszą, że wiadomość podang | 
przez jeden z dziennisów o wejście 
wojsk rumuńskich do Stanisławo- 
wa nis odpowiada prawdzie. 


O zawarcie pokoju. 


WARSZAWA, 12.6 Odpowiedź na 
kontrpropozycje niemieckie zostanie wrę* 
czona prawdopodobnia, w piątek. O ile 
Brockdorff odmówi podpisu, rząd Schei- 
demanna us'ąpi miejs:s innema rządowi; 
zańim sprzymierzeńcy zajmy Frankfurt i 
wzmocnią blokadę. Uzyskanie podpisu 
przewidywane jest przed 1-ym lipca, 8 
ratyfikacja przez odnośne parlamenty 
przed l-ym sierpnia. 


Stowarzyszenie Lokatorów 


m. EKORY. 
ulica Keściuszki Nr, 52 


członków, że rozpo” | 

zapisy do utworzonej 

przy Stowarzys'eniu kooperatywy spo* | 

zywców w lokslu Stowarzyszenia w po” 

niedżiałki, Środy i soboty od . 4—6 po 
południu, 


zawiadamia swoich 
częło przyjmować 


Wysokość udziału — 25 marek. 


Sprzedaż chieba. 


Wydział aprowizacyjny Magistratu m. 
Częstochowy niniejszym podaje do wia- 
domości, że w dnia 13 czerwca będzie» 

í sprzedawany chleb pozakartkewy po cenie 
1 mk. 20 f. za funt w następujących 
Płókaralakh: 

1) Nowakowski Władysław Nowa 4— 
150 boch. 2) Grossberg Kałma Mostow% 
19—65 boch. 3) Owieczka Josek, Ogro” | 
dowa 18—65 boch. 4) Gelkopf "Moszek 
Targowa 18--60 boch. 6) Zilberfełd Sza- 
lim Dojszd 13—60 boch. 

Wydział aprowizacji. 
M r r 


Zarząd Kasy pożycz. oszczędnościowej | 
Stow. Rzem. Przem. prosi swych, członków | 
o jaknajliczniejsze przybycie na walne zebra” | 
nie które odbędzie się w niedzielę 15 b. m, 
o godz. 2-ej po poł. 

Na zebraniu będą omawiane ważne spra* 
wy tyczące się tegoż sto 'arzyszenia. O ile 
nie stawi się dostasec na ilość członków w | 
oznaczonym tararoinio, zebranie odłożono bę- [| 
dzie na godz, 5 po poł, 3 


a Sianokos i ż zj 
Tanio y niwo uskut czni 


ten, kto będzie posiadał żniwiar 
ki. Są 2 do sp:zedania mało używane‘ oraz 5 
dwuskibowców Venckiego i 4 pół oraki, Wia- 


domość w Adm nistracj zKurjera* i$ 
eoem ZE e A = a e e 


lec jal- 
Bani:ecz: iki sy Sklad wyró: 
bów nożowniczych h aleja 35 i 
w średnim WIEKU 
Francuzka ” poszukuje kondycji | 
na wsi w czasie wakacji do starszych panie- | 
nek, Oferty „Kurjer' 


Redaktor Ks. W. Kneblewski. 


